
Przemówienie na uroczystości pożegnania 

absolwentów 

 

W chwili, kiedy najtrudniej o słowa - 

,,pożegnania są zawsze smutne” – najlepiej odwołać 

się do poezji: 

  

,,A kiedy przychodzi czas rozstania,  

Nie zawsze umiesz godnie stawić mu czoła. 

Zanurzony w smutku rozstajesz się z ludźmi, 

Których kochałeś. 

Nie trwaj w nim bezustannie. 

Rozstania mają miejsce w twoim życiu. 

Są jednak chwilą, z którą musimy się rozstać, 

Tak jak przyroda rozstaje się z jesienią,  

Aby kiedyś znów powitać wiosnę…” 

   

Szanowni Goście! Drodzy Nauczyciele! Kochani Ósmoklasiści! 

  

Jestem zaszczycona, że to właśnie mnie dzisiaj przypadło w udziale, w imieniu 

wszystkich klas ósmych, powiedzieć Wam wszystkim serdeczne ,,Dziękujemy”! 

 

Nadszedł czas pożegnania… Pożegnania nie są łatwe i przyjemne… Odchodzimy  

w szeroki świat, a przed nami dalsze etapy edukacji i rozwoju osobistego. Praca z nami dla 

grona pedagogicznego była z pewnością nie tylko wyzwaniem, ale i wielką przyjemnością. 

Mamy wielką nadzieję, że będziecie nas dobrze wspominać, choć nie zawsze było łatwo. 

Życie to różne chwile – te radosne i przyjemne, są też momenty, kiedy odczuwa się 

porażkę i smutek, ale też takie, kiedy pojawia się zwycięstwo i satysfakcja- myślę, że każdy  

z nas jest już gotowy do ruszenia w dalszą drogę, pójść „w świat” w poczuciu pewności  

z „podniesionym czołem”. To Wy - Drodzy Nauczyciele - włożyliście mnóstwo wysiłku  

i zaangażowania, aby przygotować nas do „wyfrunięcia z gniazda”.  

 

Dziękujemy Wam za cierpliwość, za to, że staraliście się przekazać nam swoją wiedzę  

i umiejętności. Dziękujemy za to, że widzieliście w nas potencjał, który dzięki Waszej pracy 

i naszym staraniom ma szansę zaowocować w przyszłości. My postaramy się spełnić nadzieje 

pokładane w nas przez Rodziców i Was - Drodzy Nauczyciele. Chcemy stać się wartościowymi 

i dobrymi ludźmi. I wiemy, że będzie to także zasługą Waszą, Kochani Wychowawcy.  

 

Po wakacjach każdy zasiądzie w nowej ławce, w nowej szkole otoczony nieznanymi 

twarzami zarówno nauczycieli jak i kolegów. Mam nadzieję, że każdy z nas da sobie radę  

w nowym środowisku, jakie na niego czeka. Mam też nadzieję, że szkoła, którą właśnie 

opuszczamy, będzie dumna z takich absolwentów jak my! 

 



Drodzy ósmoklasiści - życzę Wam, by każda nowo zawarta przyjaźń okazała się szczera 

i wierna. Nowi nauczyciele niech będą wyrozumiali i sprawiedliwi. Niech innym będzie dobrze 

z Wami, a Wam z innymi. Mam nadzieję, że bę­dziecie wracać myślami do lat szkol­nych do 

naszych wspólnych chwil. 

Dzisiejszy dzień - tak radosny, a zarazem tak smutny - zakończy jeden z ważniejszych 

etapów naszego życia. Teraz każdy z nas pójdzie w swoją stronę, lecz w naszych sercach 

zawsze pozostanie miejsce na wspomnienia ze wspólnie spędzonych chwil.  

Życzę Wam - Drodzy Absolwenci, abyście z wiarą w siebie szli przez życie. W każdym  

z Was jest siła, odwaga i zdolności, które pozwolą Wam odnosić sukcesy. Mam nadzieję,  

że udało Wam się je w tej szkole tylko wzmocnić. 

To były wspaniałe czasy swobody i dorastania. Przyszliśmy jako małe dzieci,  

a wychodzimy jako nastolatkowie - ambitni i pełni nadziei. Jeszcze raz dziękujemy. 

Dziękuję nauczycielom za ich ciężką pracę i trud włożony w nasze nauczanie  

i wychowanie. 

Podziękowania składam także wszystkim pracownikom administracji i obsługi. 

Szczególne podziękowania należą się również Naszym Rodzicom za serce i wiarę w nas. 

Dziękuję Radzie Rodziców za pomoc w organizacji licznych przedsięwzięć. 

  

„… kiedy wydaje się, że wszystko się skończyło, wtedy dopiero wszystko się zaczyna…. Nie 

mówimy żegnaj, lecz do zobaczenia…” 

  

Z serca całego dziękujemy! 

 

Maja Czarna 


